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Szkoła jest pulsującym źródłem inspiracji dla spełnione-

go życia, nie tylko dla dzieci z Balashramu, ale także dla 

wszystkich odwiedzających. Na imponującym kampusie 

pośrodku rozległych pól ryżowych Arua można odczuć 

ogarniające poczucie więzi i szczęścia.

Balashram i Charytatywne Centra Zdrowia Harihara-

nandy (HCHC) są wizją niezwykłego mnicha, którego 

współczucie pokrywa się z aspiracjami niezliczonych 

ludzi na rzecz lepszego świata i satysfakcjonującego ży-

cia. Z każdym pacjentem objętym opieką medyczną w 

HCHC zakorzenia się nadzieja, a z każdym zaniedbanym 

dzieckiem, które w Balashramie znajduje dom, opiekę i 

przyjaźń oraz możliwość uczęszczania do szkoły, kolej-

ne marzenie zaczyna kwitnąć i ożywać.

Wy, drodzy Zwolennicy HAND IN HAND, umożliwiacie 

tym dzieciom, jako młodym jednostkom, budowanie 

mocnych fundamentów i ufne podążanie własną ścież-

ką z niezachwianą wiarą w prawdziwą dobroć istnienia. 

Zaangażowanie w bycie dla innych staje się wiodącą 

zasadą na całe życie dla młodzieży z Balashramu, po-

nieważ rozumie ona, co to znaczy uwolnić się od ucisku 

trudności i biedy. TWOJA POMOC poprawiająca dziś los 

podopiecznych HAND IN HAND pewnego dnia spowodo-

wać może pozytywne zmiany w całym społeczeństwie. 

To jest nasz wspólny cel.

Drodzy Przyjaciele, poczujcie się częścią tej wspania-

łej rodziny HAND IN HAND, w której nawet najmniejszy 

wkład ma znaczenie. Zjednoczmy się razem, aby świę-

tować globalną solidarność w tym szczególnym jubile-

uszowym roku! 

Razem, HAND IN HAND (RĘKA W RĘKĘ).

“Najwyższa edukacja to ta,  
która nie tylko dostarcza nam informacji, ale sprawia,  

że nasze życie jest w harmonii z całą egzystencją”. 
Rabindranath Tagore
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Pięćdziesiąt lat temu, w 1974 roku, Paramahamsa Hariharananda 

wyruszył w swoją pierwszą podróż na Zachód i dotarł do Szwaj-

carii. Aby upamiętnić tę znaczącą rocznicę, odbył się tam Bala-

shram Trek 2024. Wszyscy, którzy uczestniczyli w tej wędrówce, 

odnaleźli wielką radość i inspirację w oddawaniu czci Parama-

hamsie Hariharanandzie (p.16).

Ten niezwykły mnich marzył o zapewnieniu edukacji i opieki 

medycznej najbardziej potrzebującym, poświęcając swoje życie 

bezinteresownej służbie. Dzięki swoim wysiłkom położył pod-

waliny pod realizację marzenia jakimi są: Charytatywne Centra 

Zdrowia Hariharanandy i Hariharananda Balashram - szkoła wraz 

z internatem (p.17).

Szkoła, obchodząca obecnie swoje 20-lecie, została założona 

przez jego godnego następcę, Paramahamsę Prajnananandę, 

który swoją pierwszą wizytę w Wiedniu złożył dokładnie 30 lat 

temu – jest to kolejna ważna rocznica!

Zaledwie kilka lat później, w marcu 2000 roku, w Wiedniu po-

wstała organizacja HAND IN HAND, zapoczątkowało to współpra-

cę pomiędzy PRAJNANA MISSION i HAND IN HAND 25 lat temu. 

Tej wiosny świętowaliśmy także 25-lecie Charytatywnych Ośrod-

ków Zdrowia Hariharanandy (p. 18).

Wszystko to zbiega się z 20. rocznicą zatwierdzenia darowizny 

HAND IN HAND (p. 24). Do dziś tysiącu dzieciom dano prawdziwą 

szansę na lepsze życie w Balashramie, 1,8 milionowi osób zaofe-

rowano opiekę medyczną w naszych Centrach Zdrowia.

Oto niezwykłe osiągnięcia, które niewątpliwie odzwierciedlają 20 

lat hojnych datków!

To wszystko dzięki WAM, drodzy Przyjaciele i Zwolennicy HAND 

IN HAND z Indii, USA, Europy i całego świata, którzy niestrudzenie 

pomagaliście (p. 26).

DZIĘKUJĘ WAM z głębi serca!

Pozdrawiam, Peter van Breukelen
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„Każdy datek przekazany Twoją ręką zostanie przyjęty przez  
wdzięczną rękę i promienny uśmiech.” 

Paramahamsa Prajnanananda podczas założenia HAND IN HAND wiosną 2000 roku

Jedno z pierwszych posiedzeń zarządu HAND IN HAND z udziałem (od prawej)  
Annemarie Ackerl, Martina Gostentschnig, Petera van Breukelen, Paramahamsa Prajnanananda,  
Swami Mangalananda, Anneliese Mixan (dziś Swami Nisangananda), Irma Botero i Heinz Medek



„Byłem wtedy w Kolumbii i nie wiedziałem nic  
o tej katastrofie, dopóki nie powiedziała mi o tym  

uczennica jogi, miała na imię Ines,”

wspomina Paramahamsa Prajnanananda o niszczyciel-

skim wydarzeniu w jego rodzinnym kraju i wyjaśnia, 

skąd wziął się pomysł założenia HAND IN HAND - po-

wstał tak: 

„Ines przyszła do mnie, aby powiedzieć mi, że to  
wydarzyło się w Odisha. Dopiero wtedy dowiedziałem  

się o niszczycielskim cyklonie. Następnie dała mi  
500 dolarów i poprosiła, żebym wysłał tam pieniądze,  

aby mogły zapewnić pomoc. I w tym momencie  
pojawił się pomysł. To było ziarno.”

Również w Wiedniu/Austrii garstka ludzi chciała tylko 

jednego: pomóc po tej tragedii! Gromadzili się, prowa-

dzili szerokie dyskusje i odważnie rozważali swoje moż-

liwości, a wszystko to - szukając właściwej nazwy dla 

planowanej inicjatywy pomocowej. Kluczowy pomysł 

na nazwę HAND IN HAND wyszedł od założycielki Irmy  

Botero, a podzielał go Paramahamsa Prajnanananda.

Tak rozpoczęła się historia organizacji HAND IN HAND, 

którą Paramahamsa Prajnanananda z miłością ogłosił 

27 marca 2000 roku podczas spotkania małej grupy 

jogi w Wiedniu:

„Zanim zaczniemy medytację, mamy małe ogłoszenie, 
ogłoszenie narodzin nowego dziecka. To dziecko  

potrzebuje miłości, troski i uwagi rodziców i krewnych.  
Teraz możesz się zastanawiać, kim jest to dziecko?

Jesteśmy ludźmi i Bóg dał nam dwie ręce. Jedną ręką  
dbamy o siebie, a drugą dbamy o innych.  

To jest stworzenie Boga. I w tym celu Bóg dał nam  
dwie ręce. Jedna ręka dla siebie, druga dla innych.

Więc urodziło się dziecko i ma na imię HAND IN HAND. 
Być może teraz zadajesz sobie pytanie: co to wszystko 

oznacza? HAND IN HAND to naprawdę dziecko.  
Powinno wywołać uśmiech na twarzach wielu osób.  
A ponieważ dziecko jest tak czyste, piękne i proste,  

wszyscy je kochają. I to dziecko, o którym tu mówimy,  
jest organizacją. Nie ma to nic wspólnego z medytacją 
Krija, a jednak jest jej aspektem, jej praktyczną stroną: 

pomaganie ludziom, gdy potrzebują pomocy.

W tym świecie rosną potrzeby i wzrasta chciwość.  
Ludzie stają się coraz bardziej samolubni i chciwi.  

Jednocześnie jednak ludzi kochających i pomocnych 
 jest coraz więcej.

Ta dziecięca organizacja narodziła się tutaj, w tym  
miejscu [Kriya Yoga Centre Vienna], po wielkiej  

katastrofie - cyklonie w Orisie (dziś Odisha), gdzie w ciągu 
kilku godzin zginęły tysiące ludzi. Organizacja  

HAND IN HAND ma trzy cele: pomagać osobom podczas 
klęsk żywiołowych i sytuacji kryzysowych, zapewniać 

opiekę medyczną osobom upośledzonym oraz zapewniać 
edukację. To dziecko potrzebuje miłości i troski  

wszystkich i będzie dorastać pod kochającą opieką  
Petera Baby [Petera van Breukelena].  
On jest prezesem HAND IN HAND.”

Organizacja partnerska HAND IN HAND, PRAJNANA MISSION z siedzibą w Cuttack w Indiach została 

założona przez Paramahamsę Hariharanandę pod przewodnictwem Paramahamsy Prajnananandy. Misją 

PRAJNANA MISSION jest promowanie prostego i duchowego życia połączonego z wzniosłymi myślami i za-

angażowaniem w służbę ludzkości. Została ona oficjalnie zarejestrowana 12 lutego 1999 r., zaledwie kilka 

miesięcy przed niszczycielskim cyklonem, który w dniach 29 i 30 października 1999 r. nawiedził z ogromną 

siłą i tak już zubożały kontynent wschodnich Indii. W rezultacie miliony ludzi straciły wszystko, co posiada-

ły, dziesiątkom tysięcy nie udało się przeżyć, a niezliczone dzieci znalazły się w niewyobrażalnej nędzy.
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JAK TO SIĘ 
WSZYSTKO  

ZACZĘŁO – 25 LAT 
HAND IN HAND

Ogłoszenie Paramahamsy Prajnananandy,  
założyciela PRAJNANA MISSION i współzałożyciela 

HAND IN HAND.



WIELKIE MARZENIE  
PEŁNE ŻYCIA
Autor: Peter van Breukelen, prezes HAND IN HAND

Bardzo martwiłem się o wiele dzieci, które żyły już w 

straszliwej biedzie, a teraz doświadczają niewyobrażal-

nego cierpienia. Nie miały absolutnie żadnych szans na 

dobre życie i oczywiście nie miały szans na dobre wy-

kształcenie. Ich sytuacja była tragiczna i rozpaczliwie 

potrzebowały pomocy.

Byłem tak zainspirowany wizją Paramahamsy Prajna-

nanandy o założeniu szkoły i pomaganiu tym dzieciom, 

że postanowiłem wnieść swój wkład. Tak - i teraz je-

stem prezesem HAND IN HAND od 25 lat, a dla mnie 

jest to przede wszystkim Balashram.

Na początku Balashram był bardzo mały i składał się 

tylko z jednego podarowanego budynku, który służył 

jako przedszkole. Ówcześnie funkcjonowała zaledwie 

jedna klasa, w której uczyło się 35 dzieci. Było bardzo 

miło, choć wszystko wokół jawiło się proste i skromne, 

bo mieliśmy ograniczone fundusze. Z biegiem czasu 

Balashram stale się rozrastał i co roku przyłączało się 

do niego około 40 nowych dzieci. W drugim roku było 

już 80 dzieci, a w trzecim – 120 małych mieszkańców. 

W ten sposób Balashram nadal się rozwijał.

Co roku odwiedzam dzieci. Szczególnie uwielbiam spę-

dzać czas z najmłodszymi; są tak autentyczni i całko-

wicie otwarci. Kiedykolwiek są ze mną, czuję się, jakby 

byli moimi własnymi dziećmi. Czuję się jak dziadek. 

Małe dziewczynki i chłopcy przyjmowani do Balashra-

mu pochodzą z bardzo, bardzo biednych środowisk i 

często z obszarów plemiennych. Wiele z nich to półsie-

roty, a niektóre nie mają już rodziców.

Widzę te dzieci po raz pierwszy, kiedy przychodzą do 

Balashramu i często mają mniej niż cztery lub pięć lat. 

Na początku, gdy wszystko jest dla nich dziwne, trochę 

płaczą, ale potem rozkwitają i rosną, widać, jak z dnia 

na dzień stają się silniejsze, ich energia wzrasta - nagle 

są takie pełne życia! 

Opieka, wychowanie i edukacja w Balashramie są bar-

dzo dobre. Życie dziewcząt i chłopców jest tu całkowi-

cie zrównoważone. Otrzymują odpowiednią żywność, 

stosowną edukację i szkolenia, adekwatne ćwiczenia, 

szeroką gamę zajęć plastycznych, muzycznych, ta-

necznych, sportowych i gier oraz uczą się praktycz-

nych umiejętności życiowych. Idealne połączenie tego 

wszystkiego sprawia, że szkoła jest tak wspaniałym 

miejscem!

Jestem bardzo wdzięczny, że mogę pomóc i zobaczyć, 

jak dzieci się rozwijają. Kiedy dorosną, uczą się zawodu 

lub idą na uniwersytet albo do college’u. Ale nawet gdy 

dzieci skończą szkołę, Balashram nadal się nimi opie-

kuje. Balashram to dom dziecka. I otaczamy je opieką, 

dopóki nie staną się całkowicie wolne i niezależne, do-

póki nie będą już potrzebować naszej pomocy.

Zwłaszcza jeśli są sierotami, musimy się nimi zaopieko-

wać, mają tylko nas, jesteśmy ich rodzicami. Balashram 

to rodzina, a Paramahamsa Prajnananandaji jest Babą 

dla dzieci, ich ojcem. I mam nadzieję, że już niedługo 

będą też pierwsze uroczystości weselne, kiedy nasze 

dorosłe dzieci będą chciały założyć swoje rodziny i 

mieć własne dzieci.

Świat jest bardzo duży i nie da się pomóc każdemu. 

Więc musisz od czegoś zacząć. Początki Balashramu 

były skromne. Gdy patrzę na to, czym dzisiaj jest ta 

szkoła, wydaje mi się to wielkim marzeniem.

Zaczęło się od straszliwego potopu, wielkiej powodzi. Tak wielu zginęło,  

tak wielu było w wielkiej rozpaczy. Katastrofa wydarzyła się tam, gdzie  

mieliśmy programy Krija Jogi, gdzie otrzymaliśmy tak wiele.  

A teraz chcieliśmy coś dać od siebie, chcieliśmy pomóc.
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MOJE SERCE  
NALEŻY  
DO DZIECI 
Autor: Swami Gurusharanananda, jeden z  
pierwszych nauczycieli w Balashramie

Balashram jest marzeniem Śri Gurudewy Paramaham-

sy Hariharanandy. Wiele osób przyczyniło się bezpo-

średnio lub pośrednio do realizacji i rozwoju szkoły 

w ciągu ostatnich 20 lat. Miałem zaszczyt służyć tam 

przez 12 lat pod przewodnictwem Śri Guruji Parama-

hamsy Prajnananandy. 

Moja duchowa podróż rozpoczęła się w Balasharmie.

To było w sierpniu 2002 roku, przed ukończeniem 

pierwszego kursu szkoleniowego Brahmacharich wraz 

z zamieszkaniem (RBTC) w Balighai, kiedy Śri Guruji Pa-

ramahamsa Prajnananandaji rozmawiał z niektórymi z 

nas o planowanym Balashramie. 

Dla mnie Balashram jest świątynią  

„dżniany i sewy” – wiedzy i bezinteresownej 

służby. Jestem głęboko przekonany, że ci,  

którzy służą temu szlachetnemu celowi i w  

ten sposób przyczyniają się do realizacji  

wielkiego, pełnego miłości marzenia ludzkości, 

są błogosławieni.
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Mieliśmy przejść szkolenie do pracy w szkole z interna-

tem i od razu zapragnąłem służyć dzieciom.

21 czerwca 2004 roku przybyłem do małej wioski 

Arua, gdzie pośród zielonych pól ryżowych miało zo-

stać otwarte nowe przedszkole - Balashram. Właśnie 

przeprowadzałem się tam, kiedy pierwszych 35 ma-

łych dziewcząt i chłopców (z których wiele było siero-

tami) przybyło ze swoimi rodzinami. Dzieci były bardzo 

szczęśliwe, gdy zobaczyły zabawki, ciastka i czekoladę 

na swoich nowych łóżkach, ale po tym, jak ich krewni 

wyszli, wszystkie zaczęły płakać w tym samym czasie, 

jak w chórze, a my mieliśmy pełne ręce roboty, próbu-

jąc uspokoić małe stadko.

Od samego początku wyzwaniem było zapoznanie się 

ze zwyczajami dzieci, ich jedzeniem i zdrowiem oraz 

zrozumienie ich języka, ponieważ wszyscy mówili 

różnymi dialektami. Szybko zdałem sobie sprawę, ile 

cierpliwości będzie mi potrzebne, aby wywiązać się 

z podjętego przeze mnie zadania i zadbać o potrzeby 

maluchów, ich dobro i edukację. Oznaczało to 24 godzi-

ny sewy na dobę.

Shri Guruji Paramahamsa Prajnananandaji, Swami 

Shuddhanandaji, Swami Brahmanandaji i Swami Samar-

pananandaji, a także inni mnisi i uczeni często odwie-

dzali nas w Balashramie. Poświęcili nam swój czas, aby 

udzielić nam wsparcia moralnego i pogłębić nasze zro-

zumienie, abyśmy mogli traktować dzieci z najwyższą 

miłością i troską. Powoli Balashram rósł i przekształcił 

się w kochające i wspierające dzieci środowisko.

Śri Guruji Paramahamsa Prajnananandaji często pod-

kreślał, że młode pokolenie jest naszą przyszłością 

i uczył nas, abyśmy traktowali je jak Boże dzieci. Nie 

tylko kształcimy i uczymy młode dziewczęta i chłop-

ców, ale oni są także naszymi nauczycielami. Uważnie 

nas obserwują, pogłębiając naszą cierpliwość, wiedzę 

i zrozumienie.

Nauczyliśmy się, że aby podnieść dziecko, należy schy-

lić się do jego poziomu.

Oznacza to, że dostosowując się do poziomu dziecka i 

przyjmując jego perspektywę, łatwo jest zrozumieć jego 

naturę, zdrowie i procesy myślowe, ostatecznie poma-

gając im rozwijać swój potencjał i realizować marzenia.

Kiedy myślę o Balashramie, odczuwam przemożne 

poczucie wdzięczności dla Shri Guruji, dzieci i całe-

go personelu Balashramu, nauczycieli, opiekunów i 

personelu biurowego, nauczycieli i wychowawców w 

przedszkolach, po prostu wszystkich, którzy pracowali 

w Balashramie od wielu lat i dla wszystkich w HAND IN 

HAND, którzy pracują za kulisami, aby zebrać fundusze 

i umożliwić rozwój szkoły. Wszyscy zapewniliście mi 

możliwość służby w Balashramie przez 12 lat.

Bardzo się cieszę, że niektórzy nasi wychowankowie 

znaleźli już pracę zarówno w sektorze rządowym, jak 

i prywatnym; inni kontynuują naukę. Teraz wiem z całą 

pewnością, że w czystych sercach odbijają się boskie 

życzenia i te życzenia są urzeczywistniane.

Moje serce należy do dzieci Balashramu.
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JEDNA Z HISTORI I 
SUKCESU  
BALASHRAMU
Sekretarz PRAJNANA MISSION:  
Swami Divyaswarupananda

„Będę żył tak, aby wszyscy,  
którzy pomagali mi w szkole  
Balashram i poza nią, byli  
ze mną szczęśliwi – powinni  
być ze mnie dumni”. 

Satyakam Rout

W Balashramie mały chłopiec nie musi się już martwić 

o swoje przetrwanie, a jego talenty zaczynają kwitnąć. 

Wykazuje wyjątkowe zdolności w naukach ścisłych i 

matematyce, ale jest też pilny i chętny do nauki we 

wszystkich przedmiotach. Rozumie, że bardzo niewiele 

osób otrzymuje w życiu taką szansę!

Egzaminy końcowe zdaje na dziesiątym roku z wyni-

kiem 89 na 100 punktów, a na dwunastym roku z nauk 

ścisłych notuje ponad 90% wymaganych punktów. Na-

stępnie, skupia się na studiowaniu chemii i uzyskuje 

tytuł licencjata. Później przystępuje do egzaminu Joint 

Admission Test w prestiżowym Technicznym Instytucie 

Indyjskim (IIT), uzyskując imponującą pozycję 154. To 

niezwykłe osiągnięcie w tak konkurencyjnej i zaciętej 

dziedzinie!

Pracownicy Balashramu są zachwyceni efektem, ale 

przede wszystkim przeszczęśliwa jest jego matka. Po-

mimo wyzwań, przed którymi stanęła, dołożyła wszel-

kich starań, aby zapewnić swojemu dziecku możliwość 

uczęszczania do Balashramu.

Wszyscy w PRAJNANA MISSION i HAND IN HAND 

jesteśmy dumni z osiągnięć Satyakama Routa. 

Został przyjęty do Indyjskiego Instytutu Techno-

logii w Madrasie, aby uzyskać tytuł magistra che-

mii. Ten sukces był możliwy tylko dzięki TWOIM  

DATKOM.

Dziękujemy z głębi naszych serc!

W odległym regionie Kendrapara w Odisha, w 2004 roku, z dala od zgiełku codziennego 

życia, matka walczy o przetrwanie dla siebie i syna. Jej mąż zmarł, a kobieta została  

pozbawiona środków do życia. Mocno wierzy jednak w pozytywny obrót losu.  

Przecież, jak mówi przysłowie: „Kogo Bóg chroni, temu mróz nie zaszkodzi”. W 2007 roku 

wreszcie otrzymuje pomoc: jej syn zostaje przyjęty do przedszkola - Balashramu!
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Co więcej, pierwszy dyrektor Balashramu, Samnath Mi-

shra, podczas otwarcia szkoły podkreślał, że „w Orissie 
[dziś Odisha] wcześniej nauczanie w języku angielskim 
było zarezerwowane dla klas uprzywilejowanych, które 
mogły sobie na to pozwolić.” Zdaniem nauczyciela: „Nie-
uprzywilejowani nagle są o krok do przodu, ponieważ ję-

zykiem wykładowym w Balashramie jest teraz język an-

gielski, dzięki temu dzieci zyskały ogromną przewagę. 

Tutaj mogą uwolnić swój potencjał, a później same ode-

grać znaczącą rolę w napędzaniu zmian społecznych.

Swami Achalanandaji, wieloletni dyrektor zarządzają-

cy, a obecnie wiceprezes PRAJNANA MISSION (organi-

zacji partnerskiej HAND IN HAND), o Balashramie i jego 

uczniach:

„Zadanie, jakie stawia sobie Balashram od chwili założe-
nia, polega na odfiltrowaniu ze skrajnie biednych środo-
wisk tych dzieci, które w przeciwnym razie albo zginęłyby, 
albo stałyby się marginalizowanymi, znajdującymi się w 
niekorzystnej sytuacji członkami społeczeństwa i zwykle 
popadłyby w przestępczość, a następnie stworzenie im 
warunków, w których mogą wyrosnąć na pewnych siebie 
i odpowiedzialnych ludzi, wnoszących wkład w społeczeń-
stwo zgodnie ze swoimi możliwościami – do tego dążymy. 
Przyjmujemy tylko 40 uczniów rocznie - co wprawdzie jest 
niczym więcej niż małą kroplą w oceanie, ale mamy na-
dzieję, że ta mała kropla może naprawdę zmienić ludzkość 
i że małe zmiany w teraźniejszości mogą umożliwić duże 
zmiany w przyszłości”.

Meghanad Gahir, absolwentka Balashramu,  
odebrała nagrodę dla „Najlepszego Juniora Projektanta”.

Językiem wykładowym w 
Balashramie jest  
angielski, co daje 

dzieciom świetny start.

PRZERYWANIE ŁAŃCUCHÓW BIEDY  
– DZIĘKI  TEJ INSTYTUCJI  JEST TO MOŻLIWE!
Rozmowa ze Swamim Achalanandą, wiceprezydentem MISJI PRAJNANA

Dzieci w Hariharananda Balashram naprawdę pochodzą z najbiedniejszych z 

biednych rodzin. Wiele z nich to pół lub całkowite sieroty i muszą głodować,  

nie otrzymują żadnej edukacji i nie mają żadnej ochrony. Małe dziewczynki i 

chłopcy często pochodzą z niskich kast, które do dziś są w Indiach wykorzysty-

wane i dyskryminowane. Nie znają innego wyjścia i szybko utożsamiają  

się z poniżającą kategoryzacją społeczną oraz trudną sytuacją swoich rodzin.  

Bardzo ważne jest, aby przybyły do Balashramu w wieku przedszkolnym,  

by mogły szybko nadrobić to, co do tej pory przegapiły.
Swamim Achalanandą,  wiceprezydentem MISJI PRAJNANA
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PROCES PRZYJMOWANIA  
DZIECI DO SZKOŁY.

Rozmowa ze Swamim Sugitanandą, skarbnikiem MISJI PRAJNANA  
i Kierownikiem procedury rekrutacyjnej

W ciągu ostatnich 20 lat Balashram stał się bardzo 

popularny w Odisha, szczególnie wśród rodzin o 

niskich i zubożałych dochodach. Formularze wnio-

sków są dostępne w wielu wioskach i zazwyczaj 

zarządzają nimi starsi członkowie społeczności, 

którzy pomagają w ich wypełnieniu, ponieważ 

wielu wnioskodawców często nie potrafi czytać 

ani pisać.

Obecnie absolwenci Balashramu również od czasu do 

czasu oferują wsparcie. Wielu z nich regularnie wraca 

do swoich wiosek, aby pomóc w podniesieniu pozio-

mu życia i składa formularze wniosków do Balashramu  

w imieniu rodzin znajdujących się w straszliwych  

trudnościach.

Wykwalifikowany zespół z PRAJNANA MISSION ocenia 

sytuację każdego kandydata i przeprowadza wstępną 

recenzję podań, kierując się takimi pytaniami jak: w ja-
kim środowisku dorastają dzieci; czy brakuje im bezpie-
czeństwa emocjonalnego; jak katastrofalna jest ich sytu-
acja finansowa; jaki jest ich stan zdrowia?

Pierwszą rekrutację przeprowadzili Raj Kishore Nanda, 

Swami Brahmajnanananda i Swami Anandananda na 

początku 2004 roku, dokładnie 20 lat temu. Swami Su-

gitananda kieruje tym bardzo wymagającym i trudnym 

procesem ankietowym od wiosny 2021 r. Pod jego prze-

wodnictwem odbyła się obecnie 20. procedura naboru 

na rok szkolny 2023/24. I możemy być dumni: od dwóch 

dekad udaje nam się przyjąć co roku 40 dzieci – i to z 

wielkim wysiłkiem! Na każdą rozmowę kwalifikacyjną 

zespół selekcyjny pokonuje dystans od 80 do 1000 kilo-

metrów. Pojazd przewozi także żywność, wodę, przybo-

ry kuchenne i pościel, ponieważ podróże często prowa-

dzą go do odległych obszarów plemiennych.

„Wyzwania obejmują nie tylko znalezienie odpowiedniego 
miejsca na nocleg, ale także brak dostępności żywności i 
wody w niektórych miejscach. Podróż prowadzi nas przez 
obszary dotknięte malarią i musimy bardzo dbać o swoje 
zdrowie. Często mamy problem ze znalezieniem odpowied-
niego miejsca do odpoczynku. Zespół musi zatem być w 
odpowiedniej formie. 

W wielu przypadkach musimy zostawić samochód i do-
trzeć do domów wnioskodawców jedynie pieszo” – Swami 

Sugitananda opisuje to trudne przedsięwzięcie.

Zauważa, że kolejnym wyzwaniem jest bariera języ-

kowa. Chociaż Odia jest językiem narodowym, wielu 

mieszkańców wsi często go nie rozumie. Trzeba wtedy 

znaleźć tłumacza, który potrafi przekładać na lokalny 

dialekt. Swami zapewnia przy tym: „Jednak ludzie są 
na ogół zachwyceni i witają zespół badawczy w swoich 
wioskach z otwartymi ramionami. Trudno im uwierzyć, że 
ich dzieci powinny mieć możliwość chodzenia do szkoły, 
a nawet studiowania. Do badania w równych proporcjach 
włączani są chłopcy i dziewczęta. Następnie oprócz infor-
macji, które zebraliśmy już z aplikacji, gromadzimy odpo-
wiednie dane, robimy zdjęcia, przeprowadzamy wywiady z 
ludźmi itp. Wszystkie informacje z ankiety są przechowy-
wane i analizowane w bazie danych.”

Swami Sugitananda kieruje  
procesem rekrutacji do  

Balashramu- szkoły z internatem.
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NOWY DOM W BALASHRAMIE

Z wieloma rodzinami nie można skontaktować się te-

lefonicznie ani w inny sposób, dlatego w takich przy-

padkach rada wioski pełni rolę mediatora ze szkołą. 

W czerwcu 2024 roku przyjęto kolejnych 40 dzieci. 

Starsi uczniowie z Balashramu przygotowali 11. maja 

urocze przyjęcie powitalne dla nowo przybyłych i ich 

rodziców, zapewniając im jedzenie i oprowadzając po 

nowym domu. Przed ostatecznym przyjęciem dzieci 

są dokładnie badane przez dr Kishore Chandrę Mishrę 

(pediatrę) i doktora Sanchita Sethy (lekarza pierws-

zego kontaktu). Wiele z nich cierpi na niedożywienie. 

Jednakże, gdy Balashram stał się ich nowym domem, 

wszyscy zaczęli otrzymywać dobrą opiekę medyczną i 

odpowiednie odżywianie.

21. czerwca 2024 roku w końcu nadszedł ten moment: 

nowe Przedszkolaki otrzymały swoją pierwszą tablicę i 

symboliczne wprowadzenie w świat edukacji zgodnie 

ze starożytną tradycją indyjską. „Akshara Abhyasa” to 

nazwa tego zwyczaju, który symbolizuje ich nowo od-

kryte zaangażowanie w życie społeczne.

Na podstawie informacji zebranych podczas  

procesu rekrutacji wybiera się następnie starannie 

20 dziewcząt i 20 chłopców, a na liście oczekują-

cych umieszcza się kolejnych pięć dziewcząt i pięciu 

chłopców. Wynika to z faktu, że niektóre dzieci często 

opuszczają Balashram po upływie pierwszych kilku 

miesięcy. Dzieje się tak często, ponieważ rodzice 

chcą zabrać ze sobą dziecko do domu.  

Aby temu przeciwdziałać, czasami szkoła zapewnia 

im wsparcie finansowe, które umożliwia im odwie-

dzanie dziecka w Balashramie.

Swami Sugitananda z dziećmi nowo przyjętymi  
do Balashramu 21 czerwca. Zostali ciepło  
przywitani lodami – dla większości dzieci były  
to pierwsze lody w ich życiu.



Balashram i sieć szkół wiejskich

Balashram jest szkołą z internatem, więc wydatki zwią-

zane z jej utrzymaniem są znaczne. HAND IN HAND i jej 

organizacja partnerska PRAJNANA MISSION nie mogą 

sobie pozwolić na drugi ani trzeci Balashram. Jednakże 

pilnie potrzebne są dalsze prace edukacyjne. Kilka lat 

temu narodził się pomysł założenia szkoły dziennej dla 

biednych dzieci w każdej z 30 dzielnic Odishy. Podob-

nie jak w zwykłej szkole, dzieci mogą się tam uczyć, 

zjeść posiłek, a wieczorem wrócić do domu.

Z różnych powodów dotychczas udało się założyć tylko 

jedną taką placówkę. Utworzenie dodatkowych szkół 

dziennych również przyniosłoby korzyści Balashramo-

wi, umożliwiając nabór obiecujących uczniów z ośrod-

-ków dziennych do tych z internatem.

Do tej pory przy wyborze dzieci brakowało pewnych in-

formacji. Tak, dostrzegamy ich znaczne ubóstwo i trud-

ną sytuację rodzinną. Jednak niektórzy z przyjętych 

mają trudności ze sprostaniem wymaganiom szkoły i 

adaptacja jest dla nich trudna. 

Stanowią oni dla Balashramu spore wyzwanie.

Dzieci wybrane do proponowanych szkół dziennych 

pochodziłyby z tych samych tragicznych warunków, 

co wszystkie inne dzieci w Balashramie. Dzięki temu 

koncepcja okazałaby się spójna, ale wybór byłby jesz-

cze bardziej zróżnicowany, zaś oferta wsparcia dzieci 

zgodnie z ich możliwościami - bardziej zróżnicowana, 

a przez to jeszcze bardziej owocna dla wszystkich za-

angażowanych osób. Utalentowani uczniowie mogli-

by ponownie zintegrować się ze społeczeństwem po 

ukończeniu edukacji, co miałoby znaczący wpływ na 

pomoc innym potrzebującym dzieciom.

14

Paramahamsa Prajnanananda, założyciel PRAJNANA MISSION i HAND IN HAND, nakreślił swoją wizję 

HAND IN HAND na przyszłość na Zgromadzeniu Ogólnym na rok budżetowy 2023/24.

EDUKACJA DLA WIĘKSZEJ L ICZBY  
MŁODYCH LUDZI – SPOJRZENIE  

W PRZYSZŁOŚĆ



Poziom uniwersytecki dla Balashramu

W 2017 roku udało nam się uzyskać uprawnienia do kształcenia na poziomie 2. Od tego czasu dzieci mogą kontynu-

ować naukę w Balashramie przez kolejne dwa lata po ukończeniu pierwszego poziomu szkoły średniej, tj. po klasie X. 

Dodatkowe 2 lata są przeznaczone na kształcenie w naukach przyrodniczych lub humanistycznych. Kiedy dzieci zde-

cydują się pójść na studia lub uniwersytet, opuszczą Balashram. „Czy powinniśmy również pomyśleć o zapewnieniu im 
wyższego wykształcenia na kampusie Balashram?” zapytał Paramahamsa Prajnanananda i potwierdził: „Jest to możliwe”. 

Odkrywanie nowych miejsc edukacyjnych –  

wędrówka Balashramu do Odishy

Balashram znajduje się w nadmorskim regionie Odisha. Dalej na 

zachód, na terenach plemiennych, PRAJNANA MISSION posia-

da jeszcze dwie działki. I właśnie tam pilnie potrzeba większej  

edukacji. „Dlatego następna wędrówka Balashramu może odbyć się 
w tym obszarze, podczas którego moglibyśmy również przyjrzeć się 
bliżej nieruchomościom” – mówi Paramahamsa Prajnanananda, 

który dodał: „Wtedy wspólnie zastanowimy się, co możemy zrobić.” 
Być może powstaną tam nowe placówki edukacyjne? 

Zobaczymy.
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„Szczerze mówiąc, nie udało mi się  
jeszcze urzeczywistnić mojej wizji edukacji,  
która satysfakcjonuje mnie w sercu.  
Balashram radzi sobie nieźle, ale to 
jeszcze nie jest taka edukacja, o jakiej 
marzyłem. Zapytacie teraz:  
„O czym marzysz? Aby dzieci Balashramu 
były tak dynamiczne, aby naprawdę mogły 
wprowadzić zmiany w społeczeństwie. 
Nie tylko szkolimy je, aby później mogły 
znaleźć dobrą pracę. To nie wystarczy.  
Tak, mogą wspierać swoje rodziny.  
Ale czy mogą również powodować zmiany 
w społeczeństwie? Potrzebujemy dobrych 
obywateli na świecie. Tych, którzy kochają 
wszystkie religie, którzy kochają kulturę 
i całe życie – obywatele o takim sposobie 
myślenia. To jest wizja; jest to trudne do 
zrealizowania, a taki proces edukacji jest 
długotrwały. Nie wiem, czy PRAJNANA 
MISSION jest w stanie tego dokonać, ale 
nie ma nic złego w tym, by o tym marzyć.”

„Potrzebna jest edukacja, prawdziwa edukacja” 

– wyjaśnił grupie Paramahamsa Prajnanananda  

i powiedział otwarcie:



16

ZBIERANIE FUNDUSZY  
POPRZEZ PIĘKNE  

WĘDRÓWKI BALASHRAMU – 
WSPARCIE SZLACHETNEJ  

MISJI.

Następna  
wędrówka do  

Balashramu planowana 
jest na listopad 2025 r. i 

zabierze darczyńców  
na obszary plemienne 

Odisha.

Dzięki zespołowi organizacyjnemu 2024 roku składają-

cemu się z członków z Wielkiej Brytanii i Szwajcarii, 8. 

Balashram-Trek obchodził wyjątkową rocznicę. W dniu 

7. czerwca 2024 r. uczestnicy z Indii, USA i całej Europy 

zebrali się, aby uczcić 50. rocznicę przybycia Parama-

hamsy Hariharanandy do Szwajcarii w 1974 r., kiedy to 

po raz pierwszy wyruszył z Indii na Zachód.

Wędrówka Balashramu zorganizowana ku pamięci 

i czci tego szanowanego mnicha z Indii stała się dla 

wszystkich inspirującą podróżą przez malownicze 

szwajcarskie góry i doliny. Obecni byli także Peter van 

Breukelen, prezes HAND IN HAND i Paramahamsa Praj-

nanananda, założyciel Balashramu. 

Paramahamsa Prajnanananda przypomniał wszystkim, 

że humanitarna praca HAND IN HAND i PRAJNANA MIS-

SION jest głęboko zakorzeniona w wizji jego nauczycie-

la Paramahamsy Hariharanandy, a przede wszystkim w 

głębokim przykładzie jego życia:

Celem tych wycieczek jest zebranie funduszy na rozwój i koszty utrzymania Szkoły z Internatem  

Hariharananda Balashram oraz na działalność edukacyjną HAND IN HAND i PRAJNANA MISSION.  

Wędrówki Balashramu zostały zorganizowane przez zwolenników HAND IN HAND w Wielkiej Brytanii i  

od samego początku okazały się bardzo skuteczne w zbieraniu funduszy. Pierwsza wycieczka  

zabrała darczyńców na pustynię Synaj w Egipcie w 2007 r. Następnie odbyły się wyjazdy do Ladakhu, 

Garwhal, Badrinath (wszystkie w Indiach) oraz Izraela, Tanzanii i Szkocji.

ZBIERANIE FUNDUSZY  
POPRZEZ PIĘKNE  

WĘDRÓWKI BALASHRAMU – 
WSPARCIE SZLACHETNEJ  

MISJI.
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„Poświęcił swoje życie łagodzeniu cierpień ludzi na  

całym świecie. Jego mottem życiowym było zapewnienie  

wysokiej jakości edukacji tym, którzy nie mają do niej  

dostępu, zapewnienie medycyny i opieki zdrowotnej  

pozbawionym tego chorym, nakarmienie tych, którzy  

znoszą głód, a przede wszystkim dawanie miłości,  

aby ludzie byli wolni od strachu i niepokoju.”

Życie i wizja Paramahamsy Hariharanandy położyły podwaliny pod pomoc  

humanitarną zapewnianą przez HAND IN HAND i MISJĘ PRAJNANA.
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Dzięki wsparciu HAND IN HAND możliwe było utworzenie ośrodków 

zdrowia w najbardziej zaniedbanych i dotkniętych biedą regionach 

Odishy. Pięć Charytatywnych Ośrodków Zdrowia Hariharanandy (HCHC) 

oferuje obecnie niezbędną opiekę medyczną i dostęp do leków tym, 

którzy mają bardzo ograniczone możliwości. Aktualnie usługi świadczy 

ponad 30 lekarzy, z których wielu poświęca swój czas w ramach  

wolontariatu. Wpływ jest niezwykły: od lipca 1999 r. do marca 2024 r. 

opieką medyczną objętych zostało 1,79 mln pacjentów!

25 LAT  
CHARYTATYWNYCH  
CENTRÓW ZDROWIA  

HARIHARANANDY

	1999-00	 15.147

	2000-01	 22.218

	2001-02	 17.370

	2002-03	 20.167

	2003-04	 41.087

	2004-05	 58.371

	2005-06	 70.151

	2006-07	 67.473

	2007-08	 70.304

	2008-09	 60.993

	2009-10	 56.199

	2010-11	 54.096

	2011-12	 65.514

	2012-13	 89.973

	2013-14	 94.272

	2014-15	 105.418

	2015-16	 122.828

	2016-17	 138.085

	2017-18	 143.001

	2018-19	 124.581

	2019-20	 106.045

	2020-21	 57.288

	2021-22	 68.209

	2022-23	 93.491

	2023-24	 93.746

	SUM TOTAL =	1.787.415

rok Zabiegi

Wkrótce dołączyły do nich  
organizacje HAND IN HAND z USA,  

Niemiec, Szwajcarii, Holandii i Francji.



19

W 2003 roku 
utworzono pierwszą 

mobilną przychodnię 
lekarsko-stomatolo-

giczną (MMDU).

Jedno z pierwszych 
zdjęć nowego HCHC 

zbudowanego w 
2001 roku w Balighai

Nowe MMDU  
umożliwiło także  
po raz pierwszy  
objęcie opieką 
medyczną osób, 
które nie mogą 
samodzielnie  
zgłosić się do 
żadnego z pięciu 
ośrodków HCHC.

25 lat HCHC w Balighai 

Pierwsze kroki w celu ustanowienia opieki  

medycznej w Cuttack i Balighai podjęto w lipcu 

1999 roku pod przewodnictwem MISJI PRAJNA-

NA w bardzo ubogich warunkach. Mając tylko  

jeden wolny pokój, niewielka grupa lekarzy 

świadczyła usługi raz w tygodniu w Balighai i 

dwa razy w tygodniu w Cuttack.

Udane partnerstwo z PRAJNANA MISSION w 

Indiach rozpoczęło się wraz z założeniem or-

ganizacji pomocowej HAND IN HAND w marcu 

2000 r. Wkrótce napłynęły datki nie tylko z Eu-

ropy, ale także z USA, co umożliwiło wybudo-

wanie pierwszego Centrum Zdrowia w Balighai 

do stycznia 2001 r. Obiekt o powierzchni 120 

m² składał się z dwóch gabinetów zabiego-

wych, przychodni z czterema łóżkami, apteki i 

poczekalni. W 2003 roku utworzono pierwszą 

Mobilną Przychodnię Lekarsko-Stomatologicz-

ną (MMDU), aby dotrzeć do osób, które nie 

mogą podróżować w celu uzyskania opieki. 

Niedługo potem liczba zabiegów wzrosła.

10 lat HCHC Jagatpur

Liczba pacjentów HCHC w Cuttack również 

wkrótce przekroczyła możliwości małego Cen-

trum Zdrowia. Plany ekspansji zostały opra-

cowane wcześnie. Po zamknięciu ośrodka w 

Cuttack w lutym 2014 r. w tym samym miesią-

cu w odległości niespełna kilometra otwarto 

przychodnię dzienną. Nowa klinika zlokalizo-

wana w przemysłowej dzielnicy Jagatpur, po-

wstała również dzięki hojnym darowiznom od 

HAND IN HAND. Dziś w tym budynku kliniki co-

dziennie pomoc medyczną otrzymuje od 200 

do 300 pacjentów. Pacjenci objęci są ogólną 

opieką medyczną i leczeniem terapeutycznym 

oraz specjalistyczną opieką zdrowotną w klu-

czowych obszarach, takich jak pediatria, gine-

kologia i chirurgia.
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DZIŚ HCHC ZAPEWNIA SZEROKIE SPEKTRUM ZABIEGÓW

Klinika w Jagatpur oferuje obecnie badania EKG i badania krwi, dzięki cze-

mu pacjenci mogą uzyskać kompleksową diagnostykę na miejscu, bez ko-

nieczności wizyt w dodatkowych ośrodkach diagnostycznych. 

W roku 2023/24 zakres usług diagnostycznych został poszerzony o immu-

noanalizator. Tak szeroki zakres usług pozwolił od zeszłego roku kierow-

nictwu częściowo finansować klinikę ze środków własnych, co stanowi 

kolejny kamień milowy w rozwoju HCHC. 

Zaledwie kilka lat temu HCHC Jagatpur w stu procentach opierała się na 

darowiznach. Dziś, dzięki swojej dobrej reputacji, klinika pokrywa 65 pro-

cent kosztów funkcjonowania, głównie dzięki usługom fizjoterapeutycz-

nym i diagnostycznym.

Oprócz ogólnej opieki medycznej HCHC w Balighai dwa razy w miesiącu zapewnia regularne  

specjalistyczne zabiegi skórne i usługi stomatologiczne. Od lutego 2018 roku dostępne są zabiegi  

ajurwedyjskie, a w lutym 2021 roku wprowadzono zabiegi homeopatyczne.  

Usługi fizjoterapeutyczne świadczone są standardowo dwa razy w miesiącu. Od kwietnia 2023  

r. do marca 2024 r. w samym ośrodku w Balighai leczono ogółem 14 884 pacjentów.

Prace budowlane rozpoczęły się w 2012 roku, a nowy budynek kliniki został otwarty 14. lutego 2014 roku.  
Dla mieszkańców Cuttack klinika jest darem Boga dla biednych.
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PRZYSZŁOŚCIOWE  
INWESTYCJE W  
HCHC JAGATPUR 

Od lutego 2024 roku Jagatpur posiada własną stołówkę z jadalnią dla 

personelu. Przed pandemią pracownicy otrzymywali posiłki w pobliskim 

aszramie PRAJNANA MISSION. Jednak podczas przedłużających się blo-

kad rozwiązanie to stało się niewykonalne i gotowanie zostało tymcza-

sowo przeniesione na dach kliniki. Oczywiście nie było to rozwiązanie 

długoterminowe.

Dzięki zorientowanemu na przyszłość zarządzaniu kliniką wiosną 2024 

roku zakupiono sąsiednią działkę o powierzchni 0,33 hektara, na której 

wybudowano stołówkę. Wkrótce jednak konieczna będzie dalsza zna-

cząca rozbudowa, gdyż zarówno gabinet fizjoterapii, jak i gabinet stoma-

tologiczny pracują na pełnych obrotach. Dodatkowo możliwości labora-

-toriów zbliżają się do granic możliwości.

„Będziesz zaskoczony, słysząc, że ceny nieruchomości w Odisha niesamowi-
cie wzrosły. Niewiarygodne!” relacjonuje Paramahamsa Prajnanananda, 

założyciel MISJI PRAJNANA. Według nowego dyrektora zarządzającego 

PRAJNANA MISSION, Swamiego Divyaswarupanandy, niedawny zakup 

gruntu został dokonany mądrze, zanim stał się nieopłacalny:

Trwają wysiłki mające na celu  

wprowadzenie ulepszeń.  

Od listopada 2023 r. klinika  

Jagatpur posiada zewnętrzną  

klatkę schodową umożliwiającą 

ewakuację. W marcu 2024 roku 

otrzymała od rządu certyfikat  

ochrony przeciwpożarowej i  

bezpieczeństwa.

„Było wielu zainteresowanych, wielu chciało  
kupić ziemię. Ponieważ jednak działamy w szczytnym 

celu i przychodnia pomogła już tak wielu chorym  
osobom w okolicy, właściciel działki sprzyjał nam  

w jej zakupie. Stało się tak pomimo faktu, że nie  
mogliśmy zaoferować tyle, co inni kupujący”.
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Indie, w których żyje prawie 100 milionów osób chorych na cukrzycę, należą dziś do krajów  

najbardziej dotkniętych tą chorobą. Rzeczywista liczba niezgłoszonych przypadków jest znacznie  

wyższa i sytuacja ta dotyczy także wielu innych chorób. Niezliczona ilość osób na całym świecie  

nie otrzymuje niezbędnego leczenia! Dlatego też Ośrodki Zdrowia są prawdziwym  

„darem od Boga” dla mieszkańców Odishy. Serdeczne DZIĘKUJEMY personelowi medycznemu i  

wszystkim pracownikom! Często dzielą się historiami o „błyszczących oczach tych, którym pomogli”.

Ten sam „blask” promieniuje także na Was, drodzy zwolennicy HAND IN HAND.

DAR OD BOGA DLA UBOGICH

HCHC Balighai HCHC Arua  
(Village Health Project)

HCHC Bhisindipur HCHC Athagarh  
(Village Health Project)

Wielkie dzięki dla Was!
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HCHC Jagatpur  
(klinika dzienna)

Babuli Nanda Joy, 70-letni mężczyzna, był pacjentem 

Centrum Zdrowia Jagatpur w lutym i marcu 2024 r. 

Cierpiał na cukrzycę i ciężką anemię. Wrzód stopy cu-

krzycowej spowodował głęboką ranę na prawej nodze. 

Po kompleksowej ocenie i klasyfikacji owrzodzenia 

ranę opatrzono operacyjnie, a mężczyzna otrzymał nie-

zbędne leki. W klinice nauczył się, jak prawidłowo dbać 

o stopę i jak najskuteczniej ją pielęgnować. Obecnie 

uczęszcza na regularne badania kontrolne i jego stan 

znacznie się poprawił.

Khirod Rath ma 58 lat i choruje na cukrzycę. Odwiedził 

klinikę Jagatpur Day Clinic w marcu 2024 r. z powodu 

poważnego urazu palca u nogi spowodowanego przez 

robaki. W klinice rana została zagojona poprzez kon-

sekwentne czyszczenie i opatrywanie. Do dziś pacjent 

konsultuje się z lekarzami HCHC, aby skutecznie leczyć 

cukrzycę.

Bikram Panigrahi szef kuchni przybył do Jagatpur w 

kwietniu 2024 r. z poważnymi oparzeniami dłoni. Od-

niósł te obrażenia podczas przenoszenia wrzącego 

dalu. Na szczęście dzięki szybkiej pomocy lekarskiej 

rana zaczęła się szybko goić. Zalecono mu nałożenie 

oleju kokosowego na dłoń, a po leczeniu w klinice nie 

było potrzeby stosowania dodatkowych opatrunków.

Minarani Baisakha, 65-letnia kobieta również cierpią-

ca na cukrzycę, trafiła do kliniki dziennej w Jagatpur z 

poważnymi zaburzeniami krążenia w stopie. Na szczę-

ście i jej udało się uzyskać pomoc.

KILKA ZARAPORTOWANYCH PRZYPADKÓW Z HCHC JAGATPUR: 
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20 LAT HAND IN HAND 
– CERTYFIKAT JAKOŚCI Z  

DZIAŁALNOŚCI CHARYTATYWNEJ

HAND IN HAND co roku przechodzi w Austrii 

rygorystyczną procedurę audytu w celu uzyskania 

tego certyfikatu. W tym roku, 6 czerwca 2024 r., Anne-

marie Ackerl, skarbniczka HAND IN HAND w Austrii, z 

radością i nieco dumnie przyjęła honorowy „Certyfikat 

jakości za 20 lat działalności charytatywnej” w uroczy-

stej wiedeńskiej atmosferze. 

I ten szczególny zaszczyt naprawdę należy się jej! An-

nemarie Ackerl odegrała kluczową rolę w powstaniu 

HAND IN HAND, ale to przede wszystkim jej siostra 

pchnęła ją do przodu: „Swami Nisangananda, wówczas 

jeszcze Anneliese Mixan, był siłą napędową powstania 

HAND IN HAND” – mówi z uznaniem. W roku finanso-

wym 2003/04 Annemarie Ackerl przejęła rolę skarbnika 

i zrobiła to tak skutecznie, że w 2004 roku HAND IN 

HAND po raz pierwszy otrzymała certyfikat jakości.

Od tego czasu to także Annemarie Ackerl co roku z suk-

cesem ubiegała się o odnowienie Certyfikatu jakości z 

działalności charytatywnej dla HAND IN HAND.

„Kiedy dzisiaj myślę o tym, jak to wszystko się zaczęło, 
czasami mam wrażenie, że tylko mi się to wszystko śniło” 
– wyjaśnia z uśmiechem Annemarie Ackerl. Jej własne 

wspomnienia z ubogiego dzieciństwa były jednym 

z głównych powodów jej zaangażowania w HAND IN 

HAND.

„Urodziłam się w 1944 roku, więc wojna jeszcze się nie 
skończyła. Ale okres powojenny był także okresem trud-
nym. Nigdy nie było dość jedzenia i często było nam zimno. 
Do dziś pamiętam noszenie kaloszy zimą. Niektóre dzieci 
w ogóle nie miały butów. Wszyscy mieliśmy odmrożenia” 
– mówi i opisuje, jak sama otrzymała pomoc: „Miałyśmy 
z siostrą osiem lat, kiedy po raz pierwszy w czasie wakacji 
szkolnych zabrano nas pociągiem z Wiednia do Danii na 
„pielęgnację”, jak nam powiedziano. Nigdy nie zapomnę, 
jak dobrze nas tam przyjęto i otoczono opieką”.

Podkreśla, że już od chwili, gdy wpadła na ten pomysł, 

chciała jak najlepiej wesprzeć powstanie HAND IN 

HAND i dodaje: „Tak bardzo chciałam móc coś wnieść! 

W ciągu ostatnich 20 lat 1000 dzieci otrzymało 

prawdziwą szansę na lepsze życie w szkole z  

internatem Hariharananda Balashram w dystrykcie 

Kendrapara w Indiach, a 1,8 miliona osób otrzyma-

ło opiekę medyczną w charytatywnych centrach 

zdrowia Hariharanandy w Odisha.  

Świadczy to o imponującym rozwoju HAND IN 

HAND i o tym, że powierzone jej darowizny są 

traktowane ostrożnie, odpowiedzialnie, celowo  

i ekonomicznie. I właśnie to oznacza Certyfikat 

Jakości za działalność charytatywną, przyznawany 

od dwudziestu lat.

Mette Koivusalo w rozmowie z Annemarie Ackerl

W 2014 roku osoby odpowiedzialne za HAND IN HAND otrzymały  
honorowy certyfikat jakości za 10 lat działalności charytatywnej, 
a w tym roku HAND IN HAND świętuje 20-lecie działalności i również  
otrzymało Certyfikat jakości za swoją działalność charytatywną!
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Od razu utwierdziłam się w przekonaniu, że nawet 

najmniejszy wkład może coś zmienić. Kiedy dzisiaj 

odwiedzam Balashram i odwiedzam Centra Zdrowia, 

muszę przyznać, że nigdy nie wyobrażałam sobie ta-

kiego sukcesu!”

Fakt, że HAND IN HAND powstał 25 lat temu, znaczy dla 

niej więcej, niż jest w stanie wyrazić słowami. Możliwość 

pomagania innym jest dla niej „bardzo szczególnym 

przywilejem”. Ona sama w dzieciństwie wolałaby iść 

ścieżką bardziej twórczej kariery, uwielbiała tańczyć. 

„Urzeczywistnij swoje marzenie” – uważa, że to motto 

Balashramu jest świetne. W czasach jej młodości nikt 

nawet nie odważyłby się pomyśleć o takim pomyśle.

„Po wojnie liczyło się bezpieczeństwo, dobra praca. 

I tak zostałam księgową” – wyjaśnia wiedenka, która 

dzisiaj cieszy się, że to zrobiła, bo pozwoliło jej to także 

przejąć finanse HAND IN HAND. Ale przyznaje:

„Nie zawsze było łatwo, ale jestem nieskończenie 
wdzięczna! Setki dzieci, które rozpoczęły życie w skraj-
nym ubóstwie, mogą teraz realizować swoje marzenia, a 
wszystko to dzięki wsparciu HAND IN HAND. To napawa 
mnie dumą i pokorą. Dzieci zdobywają tak wspaniałą 
edukację! Bardzo się cieszę, gdy widzę, jak dziewczęta 
i chłopcy tańczą, śpiewają, rysują i malują, wykonują 
piękne rękodzieła, angażują się w działania na rzecz 
środowiska i bawią się na boisku szkolnym”.

„To wszystko nie byłoby możliwe bez darowizn HAND 
IN HAND” – podkreśla po raz kolejny Annemarie Ackerl. 
Zwracając się do zwolenników, mówi z naciskiem:

„To TWOJA hojność, uczynność i życzliwość umożliwiły 
zdobycie 20-lecia Certyfikatu Jakości dla działalności 
Charytatywnej – DZIĘKUJEMY!”

Annemarie Ackerl (po prawej) objęła stanowisko skarbnika HIH w Austrii 
w 2004 roku i okazała się tak skuteczna, że od tego czasu HIH co roku 
otrzymuje Certyfikat Jakości z działalności Charytatywnej.



SZTUKA I  ODPOWIEDZIALNOŚĆ  
SPOŁECZNA IDĄ „HAND IN HAND” 

(„RĘKA W RĘKĘ”) 
– NAJNOWSZE PRZYKŁADY

Czarujące festiwale wspierają 
ce HAND IN HAND

Z wielkim zaangażowaniem Dirk Denzer i Asango Schu-

ster po raz kolejny wnieśli znaczący wkład w inicjatywę 

darowizn HAND IN HAND w 2023 r.: W maju w dzielnicy 

Schweinfurt odbył się międzynarodowy festiwal róż-

norodności „Magiczne chwile Dirka Denzera”. Festiwal 

ten, organizowany po raz siódmy, w ciągu jedenastu dni 

odwiedziło około 15 000 gości. To wyjątkowe, komplek-

sowe dzieło sztuki, które łączy muzykę na żywo, akro-

bacje, body art, komedię i magię. Festiwal, w którym 

wzięło udział około 100 artystów z 15 krajów, zaofero-

wał prawdziwy kalejdoskop różnorodnych dzieł sztuki, 

który zachwycił ludzi w każdym wieku i każdego pocho-

dzenia. W grudniu 2023 r. Dirk Denzer zaprezentował 

następnie swój nowy Spirit-Show „Ananda – Variety and 

Spirit Music” podczas Winter Varieté Fulda. Przedsta-

wienia rozrywkowe zapewniają fantastyczną oprawę i 

wyjątkową okazję do podniesienia świadomości na te-

mat działań humanitarnych HAND IN HAND i gromadze-

nia na ich rzecz datków!

Podczas obu wydarzeń zaprezentowano publiczności 

inicjatywę charytatywną HAND IN HAND. Dirk Denzer i 

Asango Schuster przekazali apele o darowizny i prze-

kazali zebranym szczegółowe informacje na temat 

projektów pomocowych. Prace HAND IN HAND zosta-

ły zaprezentowane na ścianie LED za sceną, a w foyer 

ustawiono stoiska informacyjne o działalności chary-

tatywnej. Wielu odwiedzających skorzystało z okazji, 

aby dowiedzieć się więcej o projektach i przekazać 

datki na rzecz HAND IN HAND. Wszystkim uczestnikom 

i darczyńcom serdecznie dziękujemy za hojność i za-

angażowanie! Asango Schuster i Dirk Denzer o swojej 

motywacji do pomagania:

„Od wielu lat wspieramy Szkołę Balashram i działania 
HAND IN HAND w zakresie ochrony zdrowia i usuwania 
skutków klęsk żywiołowych, ponieważ jesteśmy przeko-
nani, że datki na rzecz HAND IN HAND rzeczywiście do-
cierają tam, gdzie potrzebna jest pomoc i robią ogromnie 
wiele dobrego. Nasza więź i miłość do założyciela szkoły, 
Paramahamsy Prajnananandy, również motywuje nas do 
dalszego wspierania działań HAND IN HAND.”

26



Flagi pokoju połączyły wiele rąk

Ekskluzywne dzieła sztuki, takie jak piękne „Karty rado-

ści”, które stały się twórczą wizytówką HAND IN HAND, 

w szczególny sposób przyczyniają się do pomyślnego 

rozwoju Projektów Pomocowych w Indiach. Nowym 

projektem zbiórki dla HAND IN HAND są błyszczące 

wszystkimi kolorami radości i jedności flagi pokoju, po 

raz kolejny stworzone przez Atelier Silke Weiss. Oddany 

projektant z Bad Wörishofen wezwał do wymiernego 

wsparcia za pośrednictwem WhatsApp. Szwaczki szyb-

ko pomogły w dokończeniu pracy. Świetna współpraca 

wszystkich zwolenników HAND IN HAND zaowocowała 

kolorowymi, jasnymi flagami. Pierwsze z nich zostały 

przekazane drużynie HAND IN HAND w Austrii pod ko-

niec września. Z ich sprzedaży ponownie skorzystają 

najbiedniejsi z biednych w Indiach.

DZIĘKUJEMY z głębi naszych serc!

Charytatywny projekt CD na rzecz HAND IN HAND

Byliśmy podekscytowani i wdzięczni, że mogliśmy zapre-
zentować projekt CD piosenkarki i pianistki Yvonne Krüger-
-Schulte dla HAND IN HAND w Sterksel w Holandii w paź-
dzierniku 2023 r. oraz w Tattendorf w Austrii w czerwcu 2024 
r. Oddana artystka doświadcza dźwięku we wszystkich jego 
aspektach i bogactwie kolorów jako klucza do muzyki i języ-
ka. „Obydwa są wspaniałymi sposobami na spotkanie – ze 
sobą i innymi” – mówi. Jej wielogatunkowa muzyka wyraża 
radość życia, a łączy ją z CD Project. Na koncertach na żywo 
wspierał Yvonne muzycznie artysta Omid Bahadori, które-
go serce bije zarówno dla starych, jak i nowych brzmień. 
„JOY’N US!” – to hasło przewodnie koncertów duetu na 
rzecz HAND IN HAND. 100% dochodu z koncertów, płyty 
i piosenek, które można także nabyć pojedynczo na So-
undCloud, zostanie przekazane na rzecz HAND IN HAND. 
Muzyczny apel Yvonne Krüger-Schulte do nas wszystkich 
brzmi: „Włącz głośniki i świętuj z nami 20-lecie Balashra-
mu!” O swoim zaangażowaniu w HAND IN HAND mówi:
„Dzięki płycie i piosenkom chcę dać szansę rozświetlić oczy dzie-
ciom z Balashramu, które widziały już wiele strasznych rzeczy. 
Dzieci znajdują schronienie i dom w Balashramie. W Balashra-
mie promuje się muzykę, taniec, a nawet umiejętności orator-
skie – widok tego głęboko mnie poruszył. Zwłaszcza ten błysk 
w oczach dzieci, którego byłam świadkiem, kiedy odwiedziłam 
szkołę w zeszłym roku. Bardziej niż kiedykolwiek angażuję się 
we wspieranie poprzez swoją pracę projektów HAND IN HAND i 
PRAJNANA MISSION!”
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www.handinhand.at

HAND IN HAND  
ÖSTERREICH/INTERNATIONAL 
Erste Bank Baden 
IBAN: AT07 2011 1286 2802 5101 
BIC: GIBAATWWXXX
Spendenabsetzbarkeit SO 1407

STIFTUNG HAND IN HAND  
DEUTSCHLAND
Bank für Sozialwirtschaft
IBAN: DE37 7002 0500 3750 9300 93
BIC: BFSWDE33MUE
Spendenabsetzbarkeit!

HAND IN HAND SCHWEIZ
Raiffeisenbank Emmen
IBAN: CH98 8080 8007 7958 0123 4
Schwimmbadweg 3
4144 Arlesheim
BC: 80808, BIC: RAIFCH22
Steuerbegünstigung!

HAND IN HAND  
Organization Austria/POLAND
for donations in Polish Zloty
mBank S.A.  
nr konta: 74 1140 2105 0000 4911 3000 1001

HAND IN HAND FRANCE
Crédit mutuel de Bretagne / CCM MUR-UZEL 
IBAN: FR76 1558 9228 2302 7456 1224 086
BIC: CMBRFR2BARK

STICHTING HAND IN HAND  
NEDERLAND
ING Bank te Bergen op Zoom
IBAN: NL64INGB0002763756
BIC: INGBNL2A
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share Joy • To be at Peace •

Proszę bądź tą kroplą, płacąc tylko 1 euro dziennie dla dzieci z Balashram!
Daj dzieciom z najuboższych środowisk nową szansę w życiu.

Jedna kropla może
zrobić różnicę.

WIĘCEJ SZCZEGÓŁÓW MOŻNA ZNALEŹĆ NA:

HAND IN HAND – Organizacja Pomocy Humanitarnej
secretary@handinhand.at · www.handinhand.at

HAND IN HAND ORGANIZACJA POMOCY HUMANITARNEJ
ZVR NR 622986022

Lub proszę przekazać 
bezpośrednio przez naszą  

stronę internetową  
www.handinhand.at  

przez


